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płecona ryczałtem. 


Lwów, czwartek 25 czerwca 1936 
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GAZETA LWOWSKA 


WYCHODZI KAŻDEGO POWSZEDNIEGO DNIA POPOŁUDNIU 


Ma prowincji z 
syłką ą . mies. zł.2 40 kwar. 7— 
Zagranica . mies. 2L 5—, kwart. 15— 


| ŘS 


Towarzystwo popierania 


budowy publicznych szkół 


powszechnych. 
I 


CZEGO DOKONANO? 


Jest faktem, że w Polsce setki tysię- 
cy dzieci w wieku szkolnym znajduje 
się poza szkołą, że setki tysięcy tych 
szczęśliwych dzieci, które mają moż- 
ność uczęszczania do szkół, uczy się w 
lokalach, urągających  najprymityw- 
niejszym wymogom  higjeny, tracąc 
zdrowie, Aby zaspokoić potrzeby bu: 
dowlane szkolnictwa powszechnego, 
musimy w ciągu 15-tu lat oddawać do 
użytku szkolnego rocznie trzy tysiące 
izb lekcyjnych. 

A jednak ogół społeczeństwa zdaje 
sobie dobrze sprawę z tego, że Skarb 
Państwa ani teraz, ani w okresie naj- 
bliższych lat, nie będzie mógł w tym 
kierunku podołać takim  ciężarom, 
Dlategoto tak baczną zwraca ogół u- 
Wagę na działalność istniejącego od 
dwóch lat, pracującego owocnie i roz- 
Wijającego się Towarzystwa Popiera- 
nia Budowy Publicznych Szkół Pos 
wszechnych, 


Opublikowane niedawno sprawozda 
hie z działalności Towarzystwa za rok 
1935 pozwala bliżej zaznajomić się ze 
Stanem tej nad wyraz pożytecznej in: 
stytucji, 

Według stanu z 31 grudnia 1935 r. 
liczba kół Towarzystwa wynosiła 
12.535, liczba członków 233.423, Cięż- 

ie położenie materjalne społeczeń- 
stwa, nadmierna liczba towarzystw i 
organizacyj, których byt finansowy u- 
zależniony jest wylącznie od dobro- 
wolnych ofiar sprawiły, że były to 
cyfry mniejsze w porównaniu z końż 
cem roku 1934, Natomiast w minio- 
nym roku po raz pierwszy zaczęto 
tworzyć szkolne koła uczestników, 
Których ilość osiągnęła ostatecznie cy- 
fre 599,000 członków. Wysokość skła- 
dek tych uczestników wynosi w szkoz 
tach średnich 1 zł, a w szkołach po= 
Wszechnych 50 gr. rocznie. 


Nie pominięto w roku sprawozdaw 
rzym żadnej sposobności, aby powię- 
Szyć fundusze Towarzystwa. Wyda- 
NO nalepki na podręczniki szkolne, 
Znaczki na świadectwa szkolne, cegieł 
1 wywicszki itp. I istotnie wyniki 
akcji finansowej mimo spadku liczby 
członków były w roku 1935 lepsze, 
aniżeli w r. 1934. Dochody zarządu 
głównego wynosiły ponad dwa miljo- 
NY, komitetów okręgowych ponad 4 
muj, zł. Zmniejszone wpływy od kół 
da eiie pokryte przez doz 
wszechneje, > »Iygodnia Szkoły Pos 

Akcja w zakresie budownictwa 
szkolnego polegała na udzielaniu po- 
Życzck i zasiików bezzwrotnych gmi- 
nom na wykończenie szkół, na druzim 
zaś dopiero planie stawiano z 


spraw 
„owych budynków szkolnych. ar € 
su 1935 wydano na budowę RN 


2912.00 zł, w tem pożyczek 2,721.000 
Zaś zasiłków 191.000 — bądźcobądź o 
Prawie ćwierć miljona więcej, niż w 
Red 1934, Przy pomocy tych fundu- 
tku gej koñczono i oddano do użye 
ost 293 budynków szkolnych, w tem 
W ij lekcyjnych oraz rozpoczęto 
> pó 415 budynków, w tem 1144 
vla >i aipa Nadto wykończono i 
nauczycieli A A R 
O IA z rozpoczęto budowę 
Wogóle od chwili swego istnienia 
4 warzystwo udzieliło gminom na bu 
owę szkół pożyczek na ogólną sumę 


. mies. zł. 27—, kwart. ©— 
. mies. zł.2740, kwart. 7— 


| we akcja jest dopiero 


ADRES REDAKCJH I ADMINISTRACJI: 
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Listy należy fraakować. — Reklamacja 
otwarte wolne od opłaty. 
| Rękopisów nadesłanych nie zwraca się. 


Z zastrusżenieza zato zę W EFC. Zazrsricen: 


Eazy ogłoszeń: 


wr 5h 
o 58 nrc. drożsł, 


Oświadczenie premiera gen. Skiadkowskiego 
na pienum Senatu. 


Warszawa, 24. 6. (PAT.) Dziś przed 
południem rozpoczęło się plenarne 
posiedzenie Senatu dla załatwienia sze 
regu rządowych projektów ustaw, u- 
chwalonych przez komisje senackie. 

Zabrał głos p. prezes Rady minie 
strów gen. Składkowski, który złożył 
następujące oświadczenie: 


Wysoka Izbo, byłoby niewątpliwie : 


nadużywaniem czasu i cierpliwości Wy 


List Wodza 


sokiej Izby, gdybym ośmielił się po- 
wtórzyć moje przemówienie, wygło- 
szone przed paru tygodniami w Sej- 
mie, Prawa parlamentarne jednak! są 
tak stare, a pewne formy tak przyjęte, 
że instynkt samozachowawczy mówił 
mi: musisz przecież coś powiedzieć. 
Starałem się jednak opanować go. Sta» 
rałem się przejść nad tym instynktem 


| samozachowawczym do porządku 


Naczelnego 


do pp. Halamów. 


Warszawa. 24 czerwca. (P. A, T. 
PP. Bronisławowstwo Halamowie z Luz 
blina przysłali na ręce Generalnego 
Inspektora Sił Zbrojnych gen. Rydza: 
Śmigiego złote obrączki ślubne na Fun 
dusz Obrony Narodowej, Gener, In- 
spektor Sił Zbrojnych odpowiedział pp. 
Halamom następującym listem: 

„Szanowni Państwo! 

Zdecydowałem się sam napisać w 
odpowiedzi na ofiarę przesłaną na 
E, O. N. Termin odpowiedzi przedłu: 
żył się, ponieważ długo namyślałem 
się, jak odpowiedzieć. 

W zruszyłą mię ta ofiara — jej prze- 
krój moralny, jej specjalny charakter. 


Skazanie hiti 


Ten jej charakter upodabnia ją do 
ostatnich kilku ładunków, 
znajdujących się w czasie długotrwałej 
bitwy w ładownicy żołnierza. Zdając 
sobie sprawę, że to są ostatnie ładun- 
ki, żołnierz nie użyje ich bez ostatecz= 
nej konieczności, Wystrzelenie tego 
pocisku, który chcieliście państwo mi 
dostarczyć, chcę zarezerwować ma przy 
szłość. Wobec tego pozwalam sobie, 
dziękując, odesłać państwu dar z proś- 
bą o poczekanie na odpowiedni mo- 

ment.“, 
Łączę wyrazy szacunku (—) Śmigły: 
Rydz.“ 


DESEE o O o EEEE SEE 0 


erowców 


w Gdańsku. 


Gdańsk, 24. 6. (PAT.) Sąd gdański 
skazał w trybie przyspieszonym na 6 
tygodni więzienia dwóch  18-letnich 
członków młodzieży hitlerowskiej, 
którzy w dniu 13 b. m. napadli na Poe 
laka, obywatela gdańskiego Brunona 
Flinca, bijąc go do utraty przytomnos 
ści, Oskarżeni zostali po zakończeniu 
rozprawy osadzeni w areszcie. 

Gdańsk. 24 6. (PAT.) Centrowa 
„Danziger Volkszcitung* wyraża za- 
dowolenie z powodu wydania z Gdań 
sku zakazu urządzania pochodów po- 


a 


Arabowie 
samoisiy 


Jerozolima, 24, 6, (PAT.) W kilku | 


miejscowościach miała miejsce strzela- 
nina. Pomiędzy stacjami Ludd i Derel- 
szeik ostrzeliwano pociąg. Patrol woj- 
skowy odpowiedział ogniem. W/ymia: 
na strzalów nie pociągnęła za sobą 
ofiar w ludziach. 

Ponadto ostrzelano samolot, które- 


a TO 
5,100.000 zaś zasiłków  bezzwrotnych 
na sumę 471,000. Przy pomocy tych 
Sum wybudowano i oddano do uży- 
tku szkolnego 702 budynków, w tem 
2685 izb lekcyjnych. W izbach tych 
znalazło pomieszczenie ponad 160.000 
dzieci. 

W zakresie zaopatrywania szkół w 
urządzenia szkolne i pomoce nauko- 
zapoczątkowa= 
na. W r. 1935 wydatkowano na ten 
cel tylko 55.000 zł. i to przeważnie na 
terenie okręgu śląskiego. Na szczegól 


-e 


osirze! 


litycznych. Zastrzega się jednak prze- 
| ciwko zakazowi odbywania zebrań w 
| lokalach zamkniętych, co ma być 
i sprzeczne z postanowieniami paragra- 
| fu 84 konstytucji gdańskiej. 

Gdańsk. 24. 6. (PAT.) Jak wiado- 
mo, w ubiegłym tygodniu osadzono w 
Truszcu na terenie wolnego miasta w 
areszcie ochronnym 10 działaczy socja 
listycznych, a wśród nich również b. 
prezydenta Volkstagu Spilla. Został 
on jednak! wczoraj wypuszczony Z 
więzienia policyjnego. 


„ww i 


m a r a 


gą em = 


liwuja już 
angielskie. 


go załoga odpowiedziała strzałami, zas 
| bijając jednego Araba. W FHaiffie wy- 

buchła bomba, wyrządzając drobne 
szkody. W tem samem miejscu znale: 
ziono później drugą bombę, która nie 
wybuchła. Ponadto w kilku innych 
miejscowościach podrzucono bomby, 
które nie wybuchły. 


ad "ha n PORE 


ne podkreślenie zasługuje akcja szkole 
nych kół uczestników w szkołach Śred 
nich. Koła te zakupują Komplety książ 
żek do bibljotek szkół powszechnych 
i przesyłają je do najuboższych szkół 
na kresach wschodnich. Praca więc 
idzie, mimo ciężkich warunków. A 
celem tej pracy jest przecież dać Pań- 
stwu jak największą ilość obywateli 
światłych i świadomych swych zadań. 
Jej celem jest tępienie analfabetyzmu 
i ciemnoty. Tẹ pracę musi popierać 
całe społeczeństwo. A. 
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dziennego i mowy żadnej nie przygo- 
towałem, bo Wysoka Izbo, byłoby 
to objawem szacunku tylko czysto zez 
wnętrznego. Ta mowa bardziej lub 
mniej szczęśliwie skomponowana, jak 
każda inna, zajmowałaby umysły słu- 
chaczy przez dwa dni i zniszczyłaby 
szereg czcionek druklarskich. Pozatem 
nie miałaby żadnego wpływu na prze- 
bieg wypadków. 

Dlatego chciałbym prosić Wysoką 
Izbę, by uznała raczej moją dobrą chęć 
pracy, niż komponowanie nowych 
mów. Proszę więc Wysoką Izbę, by 
przyjęła do wiadomości tylko fakt oba 
jęcia przezemnie z rozkazu P. Prezy- 
denta Rzplitej i gen. Śmigłego szefos 
stwa Rządu i by zechciała mi w pracy 
mojej pomagać. Tyiko przy pomocy 
Wysokiej Izby uda się rządowi prze- 
prowadzić, naturalnie nie wszystko, 
cobyśmy chcieli, ale choćby część na- 
szych zamierzeń. Jako pierwszą tę po% 
moc nie chcąc drugi raz Wysokiej 
Izby nudzić wchodzeniem przezemnie 
na tę trybunę, proszę bardzo, żeby 
Wysokła Izba pomogła mi w uzyska” 
niu tych, tak jednak koniecznych peł- 
nomocnictw. 

Po przemówieniu p. Premiera, mar- 
szałek Prystor oświadczył, że gdyby 
kto z senatorów chciał zabrać głos w 
związku z powyższem przemówieniem 
— to dyskusję tę odkłada do rozpra- 
wy nad pełnomocnictwami. 

Po oświadczeniu p. Premjera {zba 
przystąpiła do porządku dziennego, 


MIN. BECK WYJECHAŁ DO 
GENEWY. 


Warszawa. 24. 6. (PAT.) Dziś rano 
wyjechał do Genewy minister spraw 
zagr. Józef Beck celem wzięcia udziału 
w posiedzeniu Rady Ligi Narodów, a 
następnie w Zgromadzeniu Ligi. P, mi 
nistrowi towarzyszą dyrektor gabine- 
tu p. Michał Łubieński, seklretarz oso- 
bisty p. Friedrich oraz kilku wyższych 
urzędników M. S. Z. 


NOWY AMBASADOR WŁOSKI 
W WARSZAWIE, 

Rzym, 24 VI. (PAT.) Agencja Stefani 
donosi: Dotychczasowy ambasador włoski 
w Moskwie baron Piotr Arone di Valen- 
tino przeniesiony został na stanowisko am- 
basadora w Warszawie. 

B., podsekretarz stanu Suvich mianowa- 
ny został ambasadorem w Waszyngtonie, 
zaś dotychczasowy ambasador w Waszyng 
tonie Rosso, przeniesiony został do Mos 
skwy. 


HAILE SELASIE JEDZIE DO 
SZWAJCARII, 


Londyn. 24, 6. (PAT.) Według doz 
niesień dzienników cesarz Haile Sela- 
sie ma opuścić Londyn i udać się w 
tych dniach do Vevey w Szwajcarii. 
Dzienniki uważają, że Haile Selasie 
zjawi się w Genewie, aby osobiście 
zaprotestować na zgromadzeniu Ligi 
Narodów i zażądać zaostrzenia sank- 
cyj, motywując to tem, że wojna nie 
jest skończona, i że niezależny rząd 


abisyński w dalszym ciągu istnieje w 
zachodniej części kraju, 
„Daily Expres“ donosi, że w toku 


rozmowy min. Edena z Haile Selasie, 
min. Eden przeciwstawił się argumen- 
tom cesarza Abisynji, oświadczając, 
że ma na głowie koronę, ale nie posia- 
da już zupełnie państwa. 
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czerwca 1936 


TEATR WIELKI, 


Środa godz. 20 „Na Łyczakowie”. s 
Czwartek godz. 20 „Ładna historja™, 
Piatek godz. 20 „Na Łyczakowie“. 


TEATR ROZMAITOSCL 
Nieczynny. 


„GAZETA LWOWSKA“ Nr. 143 z dnia 25 czerwca 1936 r. 


we Lwowie. 


We Lwowie odbyło się posiedzenie Za- 12.000 dzieci, kosztem przeszło 30.000 zł. 


rządu Głównego TSL. pod przewodni- 
ctwem prezesa p. Witołda Ostrowskiego z 


Krakowa. W posiedzeniu wzięli udział 
członkowie Zarządu Głównego z terenu 
całej Małopolski oraz inspektorzy  oświa- 


towi TSL. 

Ze sprawozdań wynika, że za ostatni 
półroczny okres działalności powstało 37 
nowych powiatowych Kół TSL., 76 noz 
wych czytelni, 6 nowych szkół TŚL. 

Dostarczono dla czytelni 70 kompletów 
radjowych, 

Członkowie Zarządu i instruktorzy prze 


! prowadzili kilkaset wyjazdów i lustracyj. 


KINOTEATRY: 
APOLLO: „W pogoni za szczęściem". 
CASINO: „W cieniu gilotyny, 
CHIMERA: „Ludzie w tunelu". 
COLOSSEUM: „Żyd Suss”, 
KOPERNIK: „Zew krwi”. 
MARYSIEŃKA: „Kochanek własnej żo: | 

ny”. 

MUZA: „Pepi“. t 
PALACE: „Senorita w masce“, | 
PAN: „Dawid Cooperfield“. 

PAX: — Nieczynny. 

RAJ: „Frasquita” operetka. | 
STYLOWY: „Tajemnicza dama“ i rewja. 
ŚWIT: „Frasquita' operetka. 

TON. „Osaczona* z Silvią Sydney. | 

kście gładkim, ale nie obliczonym į 
UCIECHA: „Azef” i rewja. | 


——— 


FOTOPLASTIKON (pl. Marjacki 5). 
Esipt. 


— Teatr Wielki, Dziś w środę, 24 bm. 
o godz. 8zmcj wieczorem, przyjęte tak sere 
decznie przez publiczność widowisko _rce 
gjonalne lwowskie „Na Łyczakowie' Wik- 
tora Budzyńskiego, w obsadzie premjero- | 
wej. Reżyscrja Janusza Strachockiego. — 
Piosenki i muzyka oryginalne. 

— Występy „Ateneum“ z Jaraczem we 
Lwowie. Zapowiadane występy aktora St. 
Jaracza, który przyjeżdża do Lwowa wraz 
ze swoim teatrem „Ateneum , rozpoczną 
się już w dniu 1 lipca. Znakomity gość wyż 
stąpi w sztuce „Zamach“, Partnerką Jara- 
cza będzie p. Zofja Perzanowska, Przewi- 
dziane jedynie 5 występów. 


KDMUNIKATY. 


— 8 plenarne zebranie Izby przemysło. 
wo-handlowej we Lwowie odbędzie się we 
wtorek, dnia 30 bm. o godz, l7ztej w sali 
posiedzeń plenarnych (Akademicka 17). 

— Polskie Towarzystwo  Filołogiczne 
Koło lwowskie). Posiedzenie naukowe od- 
będzie się w czwartek 25 bm. o godz. 18-ej 
w 4 sali na I. p. na lewo w Uniwersytecie 
JK. przy ul. Marszałkowskiej L. 1, 

— Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwo- 
wych we Lwowie donosi, że w związku z 
mającym się odbyć pokazem lotów szybow 
cowych w Ustjanowej, będą się zatrzymy: 
wać poniżej jednej minuty w okresie od 
26 czerwca br. do 15 lipca br. poc. Nr. 
17/20 (Lwów odejście 7.10, Obóz Szybow: 
ców odejście 10.18) oraz spowrotem poc. 
19/18 (N. Zagórz odejście 16.12, Obóz 
Szybowców odejście 17.05). 

— Ostre strzelanie na „Zamarstynowie'”. 
W dniach l-go, 2-go, 3-go. 4-go, 6, 7, 8 
9. 10.11. 1514 I5=lómlf 18 20 21 22 23, 
24. 25. 27, 28, 29, 30, 31 lipca b, r., odbywać 
się bedą na strzelnicy wojskowej w Zamarz 
stynowie ćwiczenia oddziałów wojskowych, 
połączone z ostrem strzelaniem, 

Strefa zagrożona pociskami, której prze- 
kroczenie połączone jest z niebezpieczeń- 
stwem dla życia, obsadzona będzie poste- 
runkami ochronnymi do zarządzeń których 
winni stosować się bezwzględnie wszyscy 
przechodzący. 


KRONIKA MIEJSKA. 


Przeniesienie p, wicewojewody  Sochań- 
skiego, P. minister spraw wewnętrznych za 
mianował p. o. wicewojewodę lwowskiego 
Marjana Sochańskiego wicewojewodą w 
Urzędzie wojewódzkim nowogródzkim, 

Zaprzysiężenie prez. Ostrowskiego, Dziś 
w środę o godz. 19-ej w sali Rady miej. 
skiej odbędzie się zaprzysiężenie prezy- 
denta miasta dr. Stanisława Ostrowskicgo, 
którego p. minister zatwierdził na tem staz 
nowisku. Przysięgę odbierze p. wicewojez 
weda Sochański, Równocześnie p. wojewo- 
da zarządził na dzień 2 lipca wybór teze- 
ciego wiceprezydenta miasta. 
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Gisłga z dnia 24 czerwca 
WARSZAWA — GIEŁDA PIENIĘŻNA. 


Dewizy: Belgja 89.75, Berlin 213.98, Ho- 
landja 359.72, Kopenhaga 119.19, Londyn 
26.62, N. Jork 5.30 i pięć ósmych, kabci 
5.50 i trzy czwarte, Oslo 134.23, Paryż 35.01 
Praga 21.97, Sztokholm 137.40, Szwajcarja 
172.80. Włochy 42.10, Hiszpanja 72.70. Ak- 
cje: Bank Polski 101, Warsz. cukier 28, Lil 
pop 12.80, Papiery państwowe: 5 pre. kon- 
wersyjna 51.50, 5 pre. kolejowa 50.10, 6 
pre. dolar. 50, 7 pre. stabilizacyjna 52.25, 


LWÓW — GIEDA ZBOŻOWA, 


Na Giełdzie obroty w pszenicy, jęczmie: 
niu, mące i otrębach oraz egzekutywna 
sprzedaż grochu. Ceny naogół niezmienio- 


ne. Tendencja utrzymana, usposobienie 
sbokojne, 


Przeszkolono przeszło 2.000 osób na 
kursach oświatowych i zawodowych. 

Zorganizowano 6l niedzielnych Uniwera 
sytetów ludowych TSL. 


Zbiórka na Dar Narodowy Trzeciego 
Maja wyniosła po dzień 1 czerwca br. 
102.000 zi., spodziewany jest jednak dal- 
szy wzrost wyników zbiórki, 

Na terenie całej Malopolski zorganizo- 
wano powiatowe centrale bibljoteczne, któ- 


re zasilają wszystkie placówki TSL, w tcz 


renie, 
W roku 1935 zorganizowało TSL, na tcz 
renie trzech województw południowo- 


wschodnich 305 półkolonij przeszło 


dla 


Obecnie TSL. uchwaliło zorganizować 710 
półkolonij, dla około 28.000 dzieci, Ponie- 
waż wydatek na półkolonie wyniesie po- 
nad 120.000 zł. przeto Żarząd Główny 
TSL, uchwalił zwrócić się z apelem do caz 
łego społeczeństwa, wszystkich organizaz 
cyj i wladz, by w powiatowych komite- 
tach, utworzonych dla organizowania pół- 
kolonij wzięły udział i przyczyniły się 
możliwie wydatną pomocą finansową. 
Zarząd Główny TSL, spodziewa się, że 
akcja ta znajdzie szeroki oddźwięk w ma- 
sach społeczeństwa. 
Akcja budowy Domów Ludowych w 
ostatniem półroczu zyskała bardzo na sile. 
Wykończono budowę 33 Domów Ludo» 
wych, zaś w trakcie budowy znajduje się 
| obecnie dalszych 36 Domów Ludowych. 

W Gródku Jagiellońskim ukończono buz 
dowę bursy TSL. kosztem 120.000 zł, Za- 
rząd Główny TSL. powziął uchwałę przy- 
i stąpienia do budowy nowej bursy w Tur- 
| ce na 30 chłopców. 

Na własność TSL. przeszła Szkołą Hanz 
dlowa TSL. w Rzeszowie. 

Wkońcu Zarząd Główny TSL. uchwalił, 
iż walny zjazd Towarzystwa odbędzie się 
z końcem września br. w Krakowie, 


pam 


sword 


Lwów otrzyma 700. 30 Zł. 


na roboty publiczne. 


Wczoraj odbyło się posiedzenie magiz 
stratu pod przewodnictwem prezydenta dr. 
Ostrowskiego. W czasie posiedzenia prezyz 
dent Ostrowski zawiadomił kollegjium że 


Gmina m. Lwowa ma uzyskać z Funduszu ' 


Pracy pożyczkę w wysokości 700 tysięcy 
zł, co umożliwi Gminie przedłużenie za- 
trudnienia robotników w dotychczasowej 
ilości przez dalsze miesiące sczonu budo- 
wlanego. 

Z porządku dziennego wicepr, dr. We- 
ryński referował sprawę wakacyjnych roz 
bót konserwacyjnych w budynkach szkole 
mych. Zgodnie z referatem uchwalono od- 
dać szeregowi firm lwowskich roboty mu- 
rarskie, malarskie itp. 

Pozatem uchwalono: kupić od L. Bitne- 
ra i J. Kozłowskiego części pastwiska Kruz 
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| sznik za łączną kwotę 13.441 zł. (ref. ławn. 
, Kozioł), obniżyć czynsz dzierżawny Lwow 
skiemu Klubowi Tenisowemu do 360 zł. 
rocznic, a Miejskiemu Towarzystwu Mys 
śliwskiemu czynsz za prawo polowania w 
Brzuchowicach, Hołosku Wielkiem,  Biło- 
horszczy, Sichowic i Zubrzy do 600 zł. 
rocznie. 

Ponadto rozpatrywano sprawę darowania 
Zgromadzeniu XX, Misjonarzy we Lwo- 
wie gruntu miejskiego przy ul. Snopkow- 
skiej i Dwernickiego na cele budowy kośz 
cioła parafialnego, Referował lawn. Cwy: 
nar. Rozstrzygnięcie tej sprawy odroczył 
| magistrat celem uprzedniego odbycia wizji 
| lokalnej, która nastąpi w najbliższy czwar- 


tek. 


Przemówienie prokuratora 
w procesie 23 belówctów 0. U. N. 


Dziś :został wznowiony proces Bane 
dery i towarzyszy, który wczoraj nie 
doszedł do skutku wskutek choroby 
jednego z sędziów przysięgłych. Wsku 
tek przewlekania się jego choroby, 
wszedł w jego miejsce sędzia przysięż 
gły, zapasowy. 

Na wstępie rozprawy odczytano po 
nownie pytania dla przysięgłych, w 
liczbie 78, gdyż zostało postawione im 
jeszcze pytanie co do Myhała, czy 
ewentualnie jego wywiad w celu pos 
dłożenia bomby w redakcji „Praca“ 
nie miał na celu tylko uszkodzenia 
mienia i czy nie posiadał przy tem, 


jak przy innych swych czynach, 
zmniejszonej poczytalności. 
Następnie rozpoczął swe przemó- 


wienie osklrżycielskie wiceprok. dr. 
Juljusz Prachtel-Morawiański. 

Na wstępie prokurator zaznaczył, że 
proces ten jest jednym z największych 
procesów politycznych, jakie w ostat- 
nich latach odbyły się w Polsce, W 
żadnym procesie, czy chodzi o prze- 
stępstwa polityczne, czy kryminalne, 
nie wolno nadużywać sali rozpraw do 
uprawiania polityki, a tem mniej do 
szerzenia haseł jakichkolwiek wywroe 
towych organizacyj i gloryfikowania 
ich czynów. Nie mówiłbym © tem, o- 
świadcza prokurator, gdyby oskarżeni 
nie byli w tym kierunkłu czynili prób. 

Bandera sam przyznał, iż sama O. 
U. N. jest przez znaczną część tego 
społeczeństwa potępiona. Społeczeń: 
stwo to nie może ustosunkować się 
przychylnie do organizacji, która choć 

y na odcinku miniejszego procesu, 
zgładziła tyle istnień ludzkich, orga- 
nizacji, która zapędza do więzienia 
jednostki częstokroć na innem polu 
zdolne i wartościowe, które mogłyby 
społeczeństwu ukraińskiemu niejedną 
oddać przysługę. Z drugiej strony or- 
ganizacja wypacza charaktery, ucząc 
szpiegostwa i nieufności. 

Zkolei proklurator przechodzi do 
szczegółowego omówienia tragedji 
ukraińskiego studenta Jakóba Baczyń- 
skiego. Baczyński musiał zginąć z rąk 
organizacji, bo tak podobało się Ban- 
derze, czy komuś innemu, który użył 
organizacji do usunięcia ze Świata tez 


go człowieka. Organizacja 
że Baczyński był 
zmienia to 
zbrodniczego 


. twierdziła, 
i konfidentem. Nie 
| wprawdzie kwalifikacji 
i czynu bojowców, ale 
urząd prokuratorski dla wyjaśnienia 
| sprawy badał i stwierdził, że Baczyń- 
ski niczyim konfidentem nigdy nie 
był, o czem Świadczy nędza w jakiej 
żył, zaufanie z  jakiem 
wszędzie na każde zawołanie swego 
przyjaciela Myhala. Sąd organizacyje 
ny O. U. N. wydał swój wyrok Śmier 
ci bez żadnych podstaw, bez przesłu- 
chania Baczyńskiego. Prokurator re- 
konstruuje dokładnie trzy etapy, jak 
się wyraża polowania ma ofiarę. 
| 


stawiał się 


Prokurator udowadnia na podsta- 
wie różnych zeznań i logicznego wnio 
skowania, że Senkiw i Zarycka spro» 
wadzając Baczyńskiego na miejsce za 
machu, dobrze wiedzieli co się Święci. 
W tem miejscu prokurator rozprawia 
się z rzekomą niepoczytałnością Sen- 
kowa, przytaczając orzeczenie psychja 
trów, iż jest on zupełnie zdrów na ue 
myśle. Mimo, iż mogłyby zachodzić 
wątpliwości co do jego stanu z r. 1928. 
Również Senkiw nie był w chwili za- 
bójstwa pijany, a tylko podchmielony 
i miał pełną świadomość swego czy- 
nu. Go do Myhala, to prokurator 
wskazuje na fakt, iż odrzucił on ener- 
gicznie twierdzenie swego obrońcy, ja- 
goby był niepoczytalny lub pijany. 

Zkolej prokurator omawia szczegó 
lowo inwigilację komisarza straży wię 
ziennej Kossobudzkiego, na którego 
Bandera już sam bez sądu wydał wy- 
rok śmierci tylko dlatego, że ktoś 
gdzieś sądził, że prześladuje on 'więż* 
niów. Tu zaznaczył się też udział osk. 
Święcickiej. 

Prok. Prachtel-Morawiański oma- 
wia też udział Zaryckiej w inwigilacji 
Kossobudzkiego į stwierdza, że jeżeli 
zamach nie doszedł do skutku z rąk 
bojówki Kaczmarskiego, to dlatego, 
że Pidhajny kierujący całą akcją tak 
zaaranżował sprawę, by wypuścić 
Kossobudzkiego cało, 

Prokurator omawia też przygoto. 
wania do zabójstwa nieznanego z na- 
zwiska ucznia 7 kl. gimnazjum ukraińe 
skiego, również rzekomo zdaniem Ban 
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Obrady Zarządu TSL. 


PI HABSBURGÓW, 


Praga, 24. 6. (PAT.) Na temat po- 
giosek w sprawie ewentualnej restauz 
racji Habsburgów, „Lidove Noviny“ 
piszą: możemy jedynie powtórzyć, że 
Mała Ententa nie Ścierpi Habsburgów 
na tronie austrjackim. Liczne ostrzeże- 
nia nie pozostawiają wątpliwości, że 
Mała Ententa wykona energicznie i 
systematycznie powzięte decyzje. 


ZDERZENIE POCIĄGÓW 
W TUNELU, 


Madryt. 24. 6. (P. A. T.) W pobliżu 
Bembibie (w prowincji Leon) pociąg 
pospieszny, idący z Madrytu zderzył 
się w tunelu z pociągiem towarowym. 
W wyniku zderzenia powstai pożar. 

W katastrofie zginęło, wedle dotych= 
czasowych doniesień 13 pasażerów, zaś 
33 osoby odnioslo rany Bliższych szcze 
góiów brak. 
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POLACY W WIMBLEDONIE. 
Londyn, 24. 6. (PAT.) We wtorek w 


rozgrywkach tenisowych w Wimbles 
dosie Jędrzejewska pokonaia Angiel- 
Le Riddetl 6:4 6:4. 

W grze podwójnej para angielska 
Clark—Manby pokonała parę polskos 
francuską Hebda—]Jamain 6:3 2:6 6:4 
ŚR 


rd 
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NIEŚCISŁE INFORMACJE O SPRA- 
WACH EMERYTALNYCH, 


Warszawa. 24 VI. (PAT.) Polska Agen» 
cja Telegraficzna upoważniona jest do 
stwierdzenia, że zamieszczony w IKC. z 
dnia 24 bm. przebieg rozmowy między mia 
nistrem skarbu a delegacją zrzeszenia cine- 
rytów oddany został nieściśle, W toku tej 
rozmowy p. Minister skarbu przytoczył m. 
in. niektóre projekty w sprawie zmiany 
ustawy emerytalnej, stwierdzając, że nie są 
one jeszcze uzgodnione, P. Minister prosił 
również, aby do czasu uzgodnienia poglą- 
dów i doręczenia zainteresowanym  zrze- 
szeniom cmerytów projektu uregulowania 
całokształtu zagadnicń emerytalnych, dele» 
gacja zachowała treść rozmowy do swej 
wyłącznej wiadomości i nie traktowała poz 
ruszonych w tej rozmowie kwestyj, jako 
ostatecznego projektu. 


XVIL ZJAZD GAZOWNIKÓW I WO- 
DOCIĄGOWCÓW POLSKICH WE LWO 
WIE. 


odbędzie się w dniach od 25 do 28 czerw- 
ca br. W programie poza obradami prze- 
widziano szereg wycieczek do urządzeń 
wodociągowych w Woli Dobrostańskiej, 
Karaczynowie i Szkle oraz do Zagłębia 
gazowo-nałtowego w  [Daszawie, Borysłaa 
wiu i Drohobyczu. 
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Program radiowy. 
Czwartek, 25 czerwca. 

Lwów. Godz. 6.50: Audycja poranna. 
11.57: Sygnał czasu. 12.03; Płyty, 13.05: 
Dziennik południowy. 14.30; Konkurs śpie 
waczy. 15.30: Wiadomości gospodarcze. 
15.45: Opowiadanie dla dzieci. 16; Koncert 
popularny. 17.30; Chór mieszany, 17.50: 
Pogadanka. 18.05: Feljeton. 18.15: Płyty. 
18.25: Minuty literackie, 18.40: Koncert re- 
klamowy. 18.501 Pogadanka aktualna, 19: 
Słuchowisko. 18.38: Recital fortepianowy. 
20.05: Orkiestra kameralna. 20.30: Skrzyn- 
ka techniczna. 20.45: Dziennik wieczorny. 
21: Audycja muzyczna. 22: Wiad. sport. 
22.15: Muzyka taneczna. 


L. 1737/56. Lwowska Rada Notarjalna 
ogłasza konkurs na stanowisko notarjusza 
w Drohobyczu, opróżnione po śp. nota: 
rjuszu Józefie Dukiecie. 

Podania należycie udokumentowane wno- 
sić należy do Rady Nołarjalnej we Lwo- 
wie najpóźniej do dnia 8 lipca br. 

We Lwowie, dnia 24 czerwca 1936, 

Dr. W, Typrowicz wr. 
Prezes Rady Notazjalnej, 


m. 
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dery konfidenta, oraz usiłowany za- 
mach na red. Kruszelnickiiego za jego 
rzekome stanowisko  filosowieckie, 
przyczem prokurator przypomina, że 
w Sowietach Kruszelnicki był uważa: 
ny właśnie za ich przeciwnika. Oba 
te zamachy również udaremnił Pidhaj- 
ny. 

© godz. 12 nastąpiła przerwa połud- 
niowa. 

Na sali rozpraw znajduje się dziś 
konsul sowiecki we Lwowie Piotr 
Swietniawa, a także rodzice zabitego 
Baczyńskiego, prości wieśniacy, któ- 
rzy przez cały czas, gdy prokurator 


przedstawiał wstrząsające dzieje ich 
Syna-studenta, plakali. 
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ROZ m p z 
Wieści z prowincji. 
Zakończenie strajku w Stanisławowie. 

W wyniku obobólnych rokowań doszło do 
porozumicnia między strajkujacymi w Staz 
nisławowie od 5 dni robotnikami parkicz 
ciarskimi. Robotnicy otrzymali podwyżkę 
płacy w wysokości 25 groszy od jednego 
metra kwadratowego podłogi. 

Straik robotników zajętych w garbarni 
Hausmana w Bolechowie został zlikwido- 
wany. Wszyscy robotnicy powrócili do 
pracy. 

Burza gradowa. Wczoraj po południu 
przeszla nad Kosowem i Śniatynem wielka 
burza adowa z piorunami, która wyrzą- 
dziła znsczne szkody zwlaszcza na plan- 
tacjach kukurydzy i tytoniu, "W Rzeszoż 
rach wvhuchł pożar od pioruna, zaś w 
Pistynix burza przewróciłą słupy telefoniz 
czne. 

Zwiazek oficerów rezerwy w hołdzie 
pik. Lisowi-Kuli, W niedzielę dnia 28 bm. 
przybyws do Rzeszowa Zarzad Okręgu 
ziem noludniowozwschodnich Związku ofiz 
cerów rezerwy we Lwowic, oraz delegacje 
z Przemysła, Jarosławia Przeworska, Łań- 
cuta. Krosna į Tarnobrzega, celem uczcze- 
nia pamięci bobaterskicgo syna ziemi rze- 
Szowskieł płk. LisazKuli, Program uroczys 
Stości obejmuje nadzwyczajne walne zc- 
branie wus. Koła Związku oficerów rez, w 
sali Radv miejskiej, poczem nastąpi złoże- 
nic wieńca przez Zarząd Okr. Związku 
Oficerów Rezerwy u stóp pomnika plk. 
Eisa- Ki: 


W niedzielę 21 bm. odbyło się z inicjiz 
tywy Związku Podoficerów rezerwy odz 
działu w Chodorowic uroczyste pobranie 
ziemi z grobu poległych w roku 1918 celem 
wysłania dej na Konicc na Sowińcu, Uro- 
czystość miala charakter bardzo podnio- 
sły. Tlumy miejscowej ludności i poczty 


sztandarowe wszystkich miejscowych orga- 
nizacyj asvstowały w skupieniu uroczyste 
mu aktowi. Do zebranych przemówił w 
podnioslych słowach burmistrz Bolesław 
JaksazRożen. Pobrana ziemię zawiezie do 
Krakowa specjalny delegat Zwiazku podof. 
rez, w związku z odbyć się mającym zjaz- 
dem Związku w Krakowie w dniu 31 bm. 

Chodorów na dozbrojenie armji. W dniu 
dzisiejszym przesłały Państwowe Przetwór- 
nie Mięsnc na ręce Zarządu miejskiego z 
przeznaczeniem łącznego wysłania na cele 

Ozbrojenia naszj armii kwotę zł. 2.609.90. 
Kwotę zł, 2.000 ofiarowano ze strony dy- 
rekcji Państw, Przetwórni Mięsnych, resztę 
zebrano wśród urzędników i pracowników 
rogą dobrowolnego opodatkowania się. 
Niezależnie od powyższego zebrano od 
klijentów Państw. Przetw. kwotę zł. 570i 
'wotę tę złożono na ręce Związku Podofi= 
cerów Rez. z przeznaczeniem przesłania na 
dozbrojenie armji. Akcja ta, mająca na cez 
iu uśwsctnienie 10-lecia pracy Prezydenta 
Rzplitej prof. Ignacego Mościckiego. zna- 
azła w mieście silny oddźwięk į Zarząd 
miejski notuje wyniki przekazując sukce- 
Sywnie zebrane kwoty na Fundusz Dozbro 
jenia armii. 

Klęska gradobicia, W sobote spadł w os 
kolice Chodorowa silny grad, który wyż 
rządził poważne szkody w plonach. War- 
stwa gradu dochodziła w niektórych miej- 
scach do grubości 20 em. Skutki tego gra- 
du są straszne: plony zniszczone, pastwiz 
Ska | pola pod grubą warstwą krup śnicż+ 
nych. Rozmiary szkód jeszcze nie zostały 
obliczone. Na  micisce wyjechał starosta 
bow. bóbreckicgo Stefan Bernatowicz. 
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KATASTROFA KOLEJOWA, 


Madryt. 24 VI, (PAT.) W katastrofie ko- 
lejowej w tunelu w pobliżu m. Bembibie 
(browincja Leon) zginęło, wedle dotych- 
Czasowych doniesień 15 pasażerów, zaś 33 
osoby odniosło rany. 
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Czerwone sztandary 
na statkach francuskich. 


Paryż. 24 czerwca, (PAT.) W dal- 
zym ciągu na terenie Francji powta- 
rzają się zajścia między lewicą a pra- 
wicą, spowodowane zarówno ze stro= 
ny członków rozwiązywanych lig pa- 
trjotycznych, jak i niewygasiemi, a 
nawet ponownie wybuchającemi straj- 
kami. 

W Paryżu wczoraj wieczorem do: 
szlo w kilku miejscach do zajść, w któ 
rych interwenjowala policja, Na dwor- 
cu St, Lazare starli się zwolennicy or- 
ganizacyj prawicowych z czionkami 
„Frontu Ludowego“, Polca dworce- 
wa musiala wzywać pomocy. Dokona- 
no siedmiu aresztować, W dalszym 
ciągu strajkuje w stolicy akcie 20.600 
robotników. Pozatem zapo= 
wiadają strajk ra 25 czerwca. 

O ilə w Paryżu zajścia nia rrzybrały 
poważniejszego charakteru, to jednak 
na prowiscji w Szer 
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u miast mormal- 
ne życie uległo ponownie zakłóceniu. 
Specjalnerau 
tuacja w  Marsvjji gdzie naskutek 
strajku marynarzy Statków  handlo- 
wych ruch portowy zamar] zupelnie. 
Strajkujący marynarze obsadzili o- 


zaostrzeniu uiegła Sys | 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


szając na masztach czerwone sztanda- 
ry. 

Statki z żywnością nie zostały wys 
ładowane, Pasażerowie musieli opu- 
Ścić statki j udać się do miasta, gdzie 
hotele i taksówki są nieczynne. Straje 
kujący marynarze odmawiają posłu- 
szeństwa wobec swych przełożonych, 
to też kapitanowie i oficerowie stat. 
ków handiowych zeszli na ląd. Syn- 
dykat armatorów wystosował energicz 
ny protest na ręce podsekretarza stanu 
dla spraw marynarki handlowej p. 
Henri Tasso. Sytuacja w Marsylji bu- 
dzi duże zaniepokojenie, 

W Lyonie restauracje i kawiarnie 
nadal są nieczynne. Strajk obejmuje 
autobusy, tramwaje oraz składy ben= 
zyny. 

Charakterystycznem jest, iż w więk- 
szości tych zajść oba obozy manifestu: 
ją swe przekonania $piewem „Marsy- 
ljanki'* lub „Międzynarodówki“. Obie 
te pieśni, które tak często słyszy się 
obecnie na ulicach, stały się synonima. 
mi; o ile chodzi o „Marsyłjankę* — 
prawicy narodowej, o ile chodzi o 
„Międzynarodówkę* -- „Frontu Lu- 


koło 30 statków handlowych, wywie: | dowego“. 
WMA z =. 


Rząd Ba 


Londyn, 24, 6. (PAT.) Wczorajsze 
przemówienie Simona stanowiło jake 
gdyby punkt kulminacyjny bitwy rzą- 
du z opozycją w Izbie Gmin. Po tej 
mowie stało się wyraźnem, że rząd biz 
twę wygrał. Sala obrad prawie, że o- 
pustoszała i zapełniła się dopiero pod 
koniec posiedzenia, kiedy przystąpio- 
no do głosowania. 

Sir Austen Chamberlaine i Winston 
Churchill, którzy mieli już mowy przy 


gotowane, postanowili nie zabierać 
głosu, ponieważ po mowie Simona, 
która tak skutecznie przeprowadziła 


obronę rządu, dalsze poparcie mów- 
ców z obozu rządowego okazało się 
zbytecznem. 

Przed samem głosowaniem zabrał 
jeszcze głos premjer Baldwin, który 
powtórzył znane już argumenty o ko- 
nieczności natychmiastowego działa- 
nia akcji zbiorowej, do.czego państwa 
Ligi nie były dotychczas dostatecznie 
przygotowane. Baldwin wskazał na 
konieczność rozważenia nowych me- 
tod zbiorowego współdziałania Ligi, 
podkreślając wierność Wielkiej Bryta 
nji dla zasad Ligi. Premjer brytyjski 
zapowiedział formalnie rewizje obo- 
wiązujących obecnie metod na przy- 
szłej sesji zgromadzenia. Baldwin pod- 
kreślił, że rząd brytyjski odbywa w 
tej mierze obecnie narady z dominja- 
mi i z innemi państwami, wchodzące- 
mi w skład Ligi, zwłaszcza z Francją, 
z którą rząd brytyjski i przy nowym 
rządzie ściśle i przyjaźnie współpracue 
je. 


| 
| 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


idwina wygrał bitwę. 


Bardzo ciepłe akcenty Baldwina pod 
adresem obecnego rządu francuskiego 
zwróciły powszechną uwagę. 

Baldwin zakończył wyrażeniem ży- 
czenia współpracy pomiędzy Wielką 
Brytanją i Francją a Niemcami, zaz 
pewniając, że przy omawianiu zasad 
pokoju w rokowaniach tych trzech 
mocarstw sprawa pokoju na wscho- 
dzie i środkowej Europie będzie dla 
rządu brytyjskiego równie ważna, jak 
i sprawa jego własnego bezpieczeń- 
stwa w zachodniej Europie. 

Zwycięstwo rządu zadokumentowa- 
ło w jaskrawy sposób głosowanie, Po- 
łączona opozycja, a więc Labour Pare 
ty i liberałowie razem zebrali tylko 170 
głosów. Wniosek wyrażający brak za- 
ufania w stosunku do rządu upadł. Za 
rządem wypowiedziało się 384 gło- 
sów. 

Zwycięstwo faktyczne moralne rzą- 
du uważane jest w kuluarach parla- 
mentarnych za kompletne, Powszech- 
nie przyznają, że zwycięstwo swe rząd 
zawdzięcza zarówno znakomitej obro- 
nie sir John Simona, jak! i premjerowi 
francuskiemu, który w chwili gdy toż 
czyła się debata w Izbie Gmin przybył 
rządowi brytyjskiemu ze skuteczną 
pomocą, składając w senacie francu- 
skim deklarację o bezcelowości dal- 
szych sankcyj. Blum temsamem stanął 
po stronie rządu brytyjskiego, a nie 
po stronie swoich przyjaciół ideowych 
z opozycji brytyjskiej. 
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POSIEDZENIE SEJMU — W PIA: 
TEK. - 


Warszawa, 24. 6. (PAT.) Jutro od- 
będzie się plenarne posiedzenie Senatu 
Na porządku dziennym znajdują się 
wszystkie projekty ustaw, które miały 
być uchwalone w bieżącej sesji nad- 
zwyczajnej. 

Na czwartek dnia 25 b. m. zwołane 
zostały sejmowe komisje: rolna, spraw 
zagranicznych, prawnicza i budowla- 
na dla załatwienia ewentualnych zmian 
Senatu do szeregu rządowych proje- 
któw ustaw, 

Marszałek Car wyznaczył plenarne 
posiedzenie Sejmu na piątek dnia 26 
b. m. na godz. 12 w południe. 


ZMIANY W MIN. SPRAWIEDLI= 
WOŚCI. 


Warszawa, 24. 6. (PAT.) Dotychcza 
sowy kierownik nadzoru prokurator- 
skiego Ministerstwa sprawiedliwości 
prokurator Mieczysław Siewierski obz 
jął w dniu wczorajszym stanowisko 
dyrektora biura personalnego w Mini- 
sterstwie sprawiedliwości. 

Stanowisko prokuratora Sądu Ape- 
lacyjnego w Warszawie objął prokue 
rator Stefan Szydłowski, dotychczaso- 
wy prokurator Sądu Apelacyjnego w 
Krakowie. 


POPIERAJMY CELE I ZADANIA 
TOWARZYSTWA SZKOŁY LU- 
DOWEJ. 


ERE 


ppp 
Proces o zajścia w Przytyku 


kończy się. 
Radom, 24. 6. (PAT.) Na wczoraj: 


szej rozprawie przemawiał adwokat 
Ettinger. Na tem zakończyły się prze- 
mówienia obrońców grupy  oskarżo- 
nych żydów. 

Zkolei zabrał głos adw. Pozowski, 
obrońca Jana i Józefa Florczaków, Py- 
tlewskiego, Rojka, Budzika i Żylińskiez 
go, twierdząc na podstawie zeznań 
świadków, że klijenci jego nie brali ue 
działu w zajściach. Omawiając charakz 
ter i przyczyny zajść, przeszedł do oz 
strej polemiki z wywodami obrońców 
grupy oskarżonych Żydów, w szczególe 
ności z wywodami adwokatów Szumań- 
skiego i Berensona. W zakończeniu o: 
brońca Pozowski zaznaczył, że część 
ludności żydowskiej Przytyka, która 
chciała przerwać przedłużający się boje 
kot, była nastrojona bojowo i sprowoż 
kowała zajścia w dniu 9 marca. 

Jak się dowiadujemy, przemówienia 
stron, wraz z replikami i ostatniem 
słowem oskarżonych, potrwają do 
czwartku, poczem nastąpi jednodnio- 
wa przerwa. O ile nie zajdą jakieś nies 
przewidziane przeszkody, wyrok ogło- 
szony będzie w sobotę. 


OPO EN O = = à 
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JESIENNE SŁONCE. 


(Powieść.) 

(Ciąg dalszy). 
= O ostatniem powodzeniu teatralnem córki wież 
aata, lecz oczywiście nie tyle z „Kurjera Litew- 
tego“, który przeglądała dość pobieżnie, niebare 


dzo i s j 
‘zo wszystkiemu, co tam stoi wydrukowane, wie- 
rząc i prenumeru 


znów POZWONĘ polską gazetę u nas — więc trze- 


ee ecen E jednak nie była ciekawa. 
z” aa SIE AS literaty w aktorkach — mówiła — 
! wypisują co im się durnym przywidzi... Co to ko- 
So może obchodzić Szczególniej na wsi“... Tak też 
l sprawozdanie z niezmiernie udanego występu Zo. 
si zostało prześlepione, Ale w Skidłu spotkała jakoś 
miejscowgo doktora, który właśnie tylko co powró» 
cit był z Wilna i osobiście oklaskiwał pannę Zagór- 
Skå „zachwycony jej grą subtelną”, czem nie omież 
sky pochwalić się przed „matką tak wybitnej arty- 
t, Której zazdrościć trzeba“... ą 
| 7 Zazdrościć to mnie niema czego — ofuknęła 
a pani Barbara, nie lubiąca wszelklich aluzji 
3 lis RAE Zosi, bo go się wciąż jeszcze wstydzi- 
leż obrze jednak, że się błaźnica stara z roli na- 


eżycie wywiązać : . ; 
ywiązać, bo to też obowiązek, gdy go si 
raz Aadiełe ą  gdY g € 


aed SEG poglądy na życie doświadczonej 


z ust dok MEy rzetelnej i sumiennej, Wiadomość 
oktora w gruncie rzeczy ucieszyła ją jednak 


jac go głównie dlatego, że to niby | 
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i teraz, znalazłszy się w Wilnie nie mogła się po- 


| wstrzymać, by nie pochwalić córki. 


| 
| 
| 
| 
| 
| 


| starasz się i dobrze 


że w teatrze 
wyznaczone. 
musjałabym 


— Mówili mnie poważne ludzie, 
zgrywasz, co ci 


Chwała Bogu, że choć to, bo inaczej 


| się za ciebie jeszcze bardziej wstydzić, — Ta wzglę- 


dna aprobata wnet jednak} uzupełniona została pez 


| dagogiczną refleksją: 


— A czy wiesz ty, że Kryśka Zahajecka, co to 
z tobą do pierwszej Komunji przystępowała razem, 
zamąż wychodzi za pana Madejkę z Kątów w tym 
karnawale? A ona od ciebie o rok młodsza, 

Tu już pan Eustachy mie wytrzymał i wtrącił, 
bez potrzeby zresztą, swoje trzy grosze: 

— Nie każdej pannie sądzono tylko gęsi hodo* 
wać i dzieci doglądać. Zosia ma intelekt niecodzien- 
ny i ten musi znaleść dla siebie własny wyraz. 

— Srodze ty Eustachy za takie gadanie odpo- 
kutujesz kiedyś przed Panem Bogiem — brzmiała 
surowa odpowiedź, — Zamiast skłaniać tę córkę 
marnotrawną do powrotu ma zacną drogę życia, ty 
podbijasz jej jeszcze bębenka, jak widzę. Nie tego 
ja oczekiwała po tobie. Że ty dobry dła niej i uwa- 
żający — wdzięcznam tobie, ale żeby ty ją do rozu- 
mu znów doprowadził byłoby jeszcze lepiej. Tylko, 
że wy mężczyźni zdrowego rozsądku nigdy nie 
mieli i mieć nie będziecie. Lekkomyślny wy naród... 
Ot col... 

Po takiem dictum Wojnicz już zupełnie przy- 
cupnął i lękał się czemkolwiek zadraźnić sytuację. 
Ta nie była zresztą wcale zbyt przykra, bo zas 
pomniawszy o swej roli wychowawczej, pani Bara 
bara stawała się zupełnie znośna a nawet miła. Na- 


zajutrz po przybyciu rozkrochmaliła się i nie pytając 
o żadne pełnomocnictwo w tym względzie, objęła 
właściwie zarząd domu. Obeszła wszystkie pokoje, 
sprawdziła porządki w kuchni, bacznem okiem ob- 
rzuciła przygotowania Świąteczne i pokręciwszy 
głową oświadczyła panu Eustachemu: 

— Żyjesz braciszku wystawnie, choć ty bogaty 
podobno... Wydajesz zadużo. Jaby twoje rozchody 
przykróciła a i tych dwoje bęcwałów, niby tego Ja- 
na i pokojówkę wzięła ma pół porcji. Czuć, że im 
u ciebie zbyt dobrze, To znaczy będą brykać. A mo- 
że już brykają, tylko ty nie uważasz... A panna Zo- 
fja, sztukę w głowie mająca, też wujka nie przypila 
nuje jak należy. Jaby ekspensa twoje do czwartej 
części sprowadziła... 

Żebym więcej zostawił twoim dzieciom — 
zaryzykował, śmiejąc się, niespodziewany argument 
pan Eustachy. 

— Jeśli wujek będzie mówił takie rzeczy — 
przerwała niebezpieczny djalog Zosia — to i mame 
cia i ja zaraz wyjedziemy. A i spadku za pięćdziesiąt 
lat zrzekniemy się wszyscy u notarjusza w Grodnie. 

Pani Barbarze podobała się Śmiała reposta 
dziewczyny i sama już tylko pokiwała głową z ubo- 
lewaniem nad niemądrem powiedzeniem, takiego 
skądinąd rozumnego człowieka. A zaś „rozumny 
człowiek“ czuł się skłonfundowany i nie wiedział 
już zupełnie, jak się wyplątać z opresji. Dwie ko- 
biety, przewodzące bowiem nad nim w jego wła- 
snym domu, to było stanowczo zawiele.. Aczkol- 
a na jedną z nich byłby się w ostateczności zgo- 

ził, 


C. d. n.). , 
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_/GAZETA_ LWOWSKA" Nr. 143 z dnia 25 czerwca 1956 r. S o LWOWSKA“ Nr. 143 z dnia 25 czerwca 1936 r. 


Paryż. 24 6, (PAT.) Na wczoraj- 
szem posiedzeniu Izby deputowanych 
minister spraw zagr. Delbos odczytał 
aeklarację rządu na temat polityki za- 
granicznej. Podobną deklarację odczy 
tal premjer Blum w Senacie. Po zape- 
wnieniu, 1ż Francja ożywiona jest chę- 
cią pokoju, minister podkreślił, że po 
kój, którego Francja zamierza bronić, 
nie jest pokojem warunkowym. Pokój 


ten jest niepodzielny, Rząd obecny nie | 


zamierza podejmować żadnych wyż 
praw krzyżowych. Walka przeciwko 
jakimś systemom politycznym lub spo 
łecznym nie powinna być pretekstem 
do wojny. Rząd jest wierny zasadom 
Ligi Narodów i dążyć będzie do zrea» 
lizowania ideałów zbiorowego bezpie- 
czeństwa. Mówiąc o sankcjach, mini- 
Ster stwierdził, że w obecnym stanie 
rzeczy utrzymanie sankcyj jest nie- 
realne, O ile chodzi o sytuację w Eu- 
ropie zachodniej, Francja pragmie za- 
warcia układu, który położy kres syz 
tuacji wytworzonej na skutek aktu z 
dnia 7 marca. 

Przyjażń francusko=polska otrzyma 
nowe potwierdzenie w serdecznem i 
bezpośredniem poszukiwaniu lepszych 


form współpracy obu solidarnych na- ; 


rodów. 

Bezpieczeństwo Belgji,  Czechosło- 
wacji, Rumunji i Jugosławii jest ele- 
mentem bezpieczeństwa Francji. 

Omawiając stosunki niemiecko-fran 
cuskie, minister podkreślił, że partje 
wchodzące w skład obecnego Frontu 
ludowego zawsze walczyły o 
porozumienie francusko-niemiecklie, 
Kanclerz Hitler składał wielokrotnie 


Szkoła -Pomnik 


Dnia 11 listopada 1896 w wiosce Kosinie 
pod Łańcutem urodził się przyszły boha- 
ter legjonowy Leopold Kula. W kilka lat 
później przenosi się wraz z rodziną na 
stałe do Rzeszowa, gdzie uczęszcza do 
gimnazjum. Rok 1914 porwał go w wir 
bohaterskich walk legjonowych, podczas 
których dzięki męstwu i zdolnościom szyb 
ko awansuje. Spoczątkiem roku 1919 22: 
letni Lis-Kula jest już majorem. Jednakże 
rok ten tragicznie zakończył karjerę mło- 
dego majora, ulubieńca Marszałka Piłsud- 
skiego. Dnia 7 marca 1919 pod Torczynem 
padł na polu chwały świeżo mianowany 
ppłk. LiszKula Leopold. Ciało jego pochos 
wano w Rzeszowie, gdzie w kilka lat po- 
tem postawiono wspaniały pomnik. Wio- 
ska Kosina, miejsce rodzinne bohaterskie- 
go podpułkownika przez długie lata pozoz 


| e: w Sprawie porozumienia z 

Francją, Nie zamierzamy wątpić w 
słowa b. kombatanta, który w ciągu 4 
lat poznał nędzę życia w okopach. 
Lecz jakkolwiek szczerą była nasza 
wola porozumienia, nie możemy zaz 
pomnąć o naszych doświadczeniach i 
pewnych faktach. Zbrojenia niemieckie 
odbywają się w tempie przyśpieszoe 
nem. Ewolucja stosunków francusko- 
niemieckich jest Ściśle związana z po- 
wodzeniem wysiłków w dziedzinie 
międzynarodowego rozbrojenia, 

Dzisiejsze posiedzenie Izby dep. by 
ı ło niezwykle ożywione, 

Ustępy przemówienia, poświęcone 
Niemcom, wysłuchane były przez Izbę 
w całkowitem skupieniu. 

Niezwykle podniecony nastrój zapa 
nował w lzbie w czasie przemówienia 
pierwszego mówcy opozycji, dep. Mon 
tigny, wiceprezesa grupy „Niezależnej 
lewicy demokratycznej i radykalnej", 
którego krytyka polityki zagranicznej, 
opartej tylko na Lidze Narodów, jak 
również koncepcyj skrajnej lewicy, 
polegających na oparciu bezpieczeń- 

| stwa w Europie tylko ma współpracy 
! Francji, Anglji i Z, S. R. R, była go- 
| rąco oklaskiwana w Izbie. Ostrzeżenie 
mówcy, iż tego rodzaju system, z któ: 
rego wykluczonoby Niemcy, Włochy 
i Polskę, nie zdoła uzyskać współpra» 
cy Anglji, tak, iż w rezultacie sprowa- 
| dzałby się on do następującej realnej 
| formuły: „armja francuska, armja cze- 
ska i tylko lotnictwo sowieckie spo- 
tkało się z gorącą aprobatą na ławach 
prawicy i centrum, 


pułk. Lisa-Kuli 


stanie w Kosinie pod Łańcutem. 


stawało w zapomnieniu. Dopiero ostatnio 
kiku kolegów ppłk. Lisa.Kuli, obecnie 
gospodarzy w Kosinie, zainicjowało bu- 
dowę szkoły im. Lisa-Kuli. Celem zreali- 
zowania tej myśli zawiązał się komitet w 
skład którego weszli Matka Bohatera, staz 
rosta Bogusławski jako przewodniczący, 
dca garnizonu płk, Plisowski, wójt gminy 
Kosina, cała rada gromadzka, hr. Alfred 
Potocki i ks. Andrzej Lubomirski, Dzięki 
staraniom komitetu udało się zgromadzić 
150.000 cegieł i zadołować kilka wagonów 
wapna. W najbliższym czasie prawdopoz 
dobnie podczas poświęcenia kopca Pyrza | 
w Nowosiełlcach dnia 29 bm. ma komitet 


| poprosić na protektorów gen. Rydza Śmi- ; 


głego, wojewodę Belinę Prażmowskiego i 
i kuratora ork. szk, lwowskiego Gadomskie- 
go. 


Tydzień morski na wybrzeżu. 


Wyjątkowo obfity j atrakcyjny będzie 
w tym roku program Tygodnia Morskiego 
na Wybrzeżu, który trwać będzie od dnia 
23 czerwca do 1 lipca br, a ma na celu 
Skierowanie ruchu turystycznego na całe 
nasze wybrzeże. 

Inauguracja Tygodnia nastąpi dnia 25 
bm. w Pucku, gdzie po uroczystem naboż 
żeństwie odbędą się zawody kajakowe na 
zatoce, wyścigi motocyklowe na szosie, a 
w samym Pucku wielkie widowisko regjcz 

nalne „Wesele Kaszubskie". 

Dnia 26 bm. w Jastarni odbeda się za- 
wody kutrów rybackich połączone z wy- 
jazdem na morze na połów ryb, defilada 

jachtów, zabawy ludowe itp. 

Dnia 27 bm. Hel będzie terenem cieka- 
wego pochodu rybaków i pokazów nurz 
ków, Tam również odbędzie się wystawa 
sprzętu rybackiego, 

Dnia 25 bin. odbędzie się na całem wy» 
brzeżu „Dzień Kaszuba”, a na zakończe- 
nie Tygodnia Morskiego w Gdvni trady- 
cyjne „Swieto Morza“ obchodzone jak co 
roku dnia 29 bm, 

Na Tydzień Morski, Liga Popierania Tu- 
rystyki w porozumieniu z Komitetem Wy: 
konawczym „Tygodnia Morskiego" organi: 
zuje 17 pociągów popularnych z całego 
kraju do Gdyni; prócz tego, na zasadzie 
indywidualnych kart uczestnictwa LPT.. 
każdy udający się w czasie Tygodnia Mor- 


Sport i Wychowanie Fizyczne. 


Okręgowe mistrzostwa lawn tenisowe roz 
poczną się we Lwowie, dnia 29 bm. na 
kortach LKS. Pogeń przy ul, Szymonowi- 
czów. 

Polacy w Wimbiedonie, 
rozgrywkach tenisowych 
Jedrzejawska pokonała  Angielke Riddetl 
6:4, 6:4. W grze podwójnej para angielska 
Clark—Manby pokonała parę polsko-fran- | 
cuską Hebda—]Jamain 6:3, 2:6, 6:4, 6:4. 


We wtorek w 
w Wimbledonie 


Redaktor naczelny i wydawca: Aleksander W/areński, 


skiego na wybrzeże, może skorzystać z 66 
pre. zniżki kolejowej, tzn., że za przejazd 
do dowolnej stacji na odcinku Gdynia— 
Hel zapłaci dwie trzecie taryfy normalnej, 
zaś powrót otrzymuje bezpłatnie. 

Karty uczestnictwa wydają oddziały i 
ckręgi LM. i K., lokalne komitety „Święta 
Morza” oraz biura podróży Orbis i Wa- 
gons-Lits, 

Pociag popularny 
dnia 27 bm. Cena biletu zł, 18. 


wyjedzie ze Lwowa 


m m A z Z w 


Oełoszenia urzedowe, 


DE" 
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I. Km. 851/35/28. Obwieszczenie o druz 
giej licytacji nieruchomości. Komornik Są- 
du grodzkiego w Wadowicach, rewiru I 
Stanisław Czapkiewicz, mający kancelarię 
w Wadowicach, przy ul. Mickiewicza 1. 8, 
nt podstawie art. 676 i 679 kpc. podaje do 
że dnia S sierpnia 


publicznej wiadomości, 
Sadzie grodzkim w 


1936 o godz. 9.15 w 
Wadowicach sala Nr. 70, II. p. odbędzie 
Się sprzedaż w drodze publicznego vrze- 
tasgu, należącej do dłużnika Józefa Figi w 
Kamieniu b. Rybna zamieszkałemu nicrue 
chomości, a to: realności lwh. 360 ks. gr. 
gm. kat. Lgota, obejmującej pgr. 396. 
1iśsyt. M/S/15, 117SA7, MSL 79/10 
wyłączenia przez wierzyciela pgr. lk. 
jak las porosty 


tworzą zwarty kompleks, 
liścjastemi, dziko 


| drzewami szpilkowemi, 
rosnąccmi krzewami (jak brzozami. olszy- 
ną, osika itd). Nieruchomość klasy IV. 
obejmuje lączny obszar 47 ha 45 a 41 À 
kw.. V. obejmuje łączny obszar 48 ha. 

p a 54 m kw. razem cała realność 96 A 
i 00 a. 95 m kw. Na realności tej znajduje 
i 

i 


się 50 pre, lasu szpilkowego, 30 pre. lasu 
liściastego i 20 pre. zrębów. Bliższe dane 
w protokole opisu i oszacowania w tych 


[i 
| urs Eao bszaru Moa MM ku, Paec 
i 


łącznego obszaru 96 ha. 00 a. 95 m kw, po 4 


i 


Redaktor odzawiedzialny: E. Kozłowski. 


aktach. Nieruchomość oszacowana została 
na sumę zł. 44.201 gr. 90, cena zaś wywo» 
łania wynosi zł. 29.467 gr. 94 jako 2/3 czę- 
ści sumy oszacowania. Przystępujący do 
przetargu obowiązany jest złożyć rękojmię 
w wysokości złotych 4.420 groszy 19. 
Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie albo 
w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych  instytucyj, w 
których wolno umieszczać fundusze malos 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej, Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile do- 
datkowem publicznem obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki ode 
micnne. Prawa osób trzecich nie będą prze- 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno- 
Śoi na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jez 
żeli osoby te przed rozpoczęciem przetargu 
nie złożą dowodu, że wniosły powództwo 
o zwolnienie nieruchomości lub jej części 
od egzekucii i że uzyskały postanowienie 
właściwego Sądu, nakazujące zawieszenie 
egzekucji. W ciągu ostatnich 2 tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho- 
mość w dni powszednie od godziny Szej do 
18- -ej, akta zaś postępowania egzekucyjnego 
można przeglądać w Sądzie KU” w 
Wadowicach, sala Nr. 70 II, 
Komornik Sądu GR Eliegó: 


Wadowice, 12 czerwca 1936. 2050K 
IV. Km. 2540/35. Wierzycielka: Marja 
Kuczma, Obwieszczenie. Komornik Sądu 


w Drohobyczu na 
obwieszcza, że dnia 
"odbędzie 


grodzkiego rewiru IV. 
zasadzie art. 602 kpc. 
30 czerwca 1936 od godz. 9-tej 
się publiczna licytacja ruchomości, należą- 
cych do Zygmunra i Sary Zwillingów w 
mieszkaniu, lokalu przemysłowym w Dro- į 
hobyczu, Rynek 33, składających się Z uz 
rządzenia domowego, różnego obuwia, oce 
nionych na łączną sumę 748 zł. Ruchomo- 
Ści te można oglądać w dniu licytacji w 
A wyżej oznaczonym na miejscu sprze 
aż 
Komogiik Sadu Grodzkiego Rewiru IV. 
Drohobycz, 23 czerwca 1936. 2163K 


V. Km. 1125/36. Obwieszczenie, Komor- 
nik Sądu grodzkiego miejskiego we Lwo- 
wie, rewiru V. z siedzibą urzędową we 
Lwowie, przy ulicy Grodzickich 4 na zas 
sadzie art. 602 kpc. obwieszcza że w dniu 
30 czerwca 1936 o godz. 9.50 odbędzie się 
licytacja publiczna ruchomości, należących 
do dłużników w ich mieszkaniu we Lwoż 
wie przy ul. Zamarstynowskiej 1. 36 oraz 
tegoż dnia o godzinie 10.20 w mieszkaniu 
przy ul. Panieńskiej 32, składających się z 
urządzenia domowego, fortepianu, radjo- 
aparatu, oszacowanych na łączną kwotę 
6.355 zł. która rozpocznie się od połowy 
ceny oszacowania. Ruchomości oglądać mo 
żna w dniu licytacji w miejscu sprzedaży 
w czasie wyżej podanym. 

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego. 

Rewiru V 
Lwów, 16 czerwca 1936 2161K 


II. Km. 1088/36, Obwieszczenie. Komor- 
nik Sądu grodzkiego miejskiego we Lwo- 
wie, rewiru II. ogłasza, że w dniu 30 czerwz 
ca 1936 o godz. 12.30 i 13-tej odbędzie się 
egzekucyjna sprzedaż przez licytację pu- 
bliczną ruchomości należących do dłużni- 
ka w jego mieszkaniu lokalu — we 
Lwowie przy ul. Gródeckiej 54 i Szpital- 
nej I, składających się z konfekcji męskiej, 
oszacowanych na łączną sumę 2800" 2h 
które można oglądać w miejscu sprzedaży | 

w dniu licytacji w czasie wyżej oznaczoż 
nym, 

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego. 

Rewiru II. 

Lwów, 19 czerwca 1936. 


IV. Km. 719/36. Obwieszczenie o licyta- 
cji ruchomości. Komornik Sadu grodzkicz 
go w Przemyślu rew. IV. Czesław Wachal 


2160K 


mający kancelarię w Przemyślu, ul. H. 
Kołłątaja |. 2 na podstawie art. 602 kpc. 
podaje do publicznci wiadomości, że dnia 
2 lipca 1936 r. o godz. 8.30 w Przemyślu 
ul. 3ego Maja l. 5 odbędzie się licytacja 
ruchomości, składających sie: 1) fortepia- 
nu marki „Gebrüder Stingel, Wiedeń“, 2) 
1 toalety z lustrem, 3) 1 obrazu — wejście 
posła do Konstantynopola, oszacowanych 


na łączną kwote 505 zł. Ruchoiności mo- 

żna oglądać w dniu licytacji w miejscu į w 

czasie wyżej oznaczonym. 

Komornik Sadu Grodzkiego Rewiru IV. 
Przemyśl, 22 czerwca 1936, 2158 K 


Km. 228/36. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości, Komornik Sadu grodzkicgo w 
Zaleszczykach na podstawie art. 602 kpc. 
podaje do publicznci wiadomości że dnia 
10 lipca 1936 r. o godz. 10 w Winiatyń- 
cach w sprawie egzckucyjncji  wierzycielki 
Galicyjskiej Kasy Oszczędności we Lwoz 
wie przeciw dłużnikowi Benedyktowi Bryk 
czyńskiemu właścicielowi dóbr w Winia- 
tyńcach odbędzie się licytacyjna sprzedaż 
ruchomości a to: 1) 1 para koni powozo- 
wych (kasztany), 2) 1 kilim ścienny, 5) II 
kredens bialo malowany, 4) 1 pianino, 5) 
2 jałówki około 2-letnie, 6) 1 gobelin fran 
cuski. Ruchomości te można oglądać w 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym. 

Komornik Sadu Grodzkiego. 

Zaleszczyki, 18 czerwca 1956, 


UPADŁOŚCI. 


S. 18/51/1554, Zawartą w sprawie konz 
kursowej Dra Szymona Segila, przemy: 
słowca naffowego w Nadwórnej przy au- 
diencji dnia 25 maja 1936 ugodę międzw 
krydatarjuszem Drem Szymonem  ŚSegiłem 
z iednej strony a jego wierzycielami z dru- 
gicj strony zatwierdza się, 2154 

Sad Okręgowy Wydział II, handlowy. 

W Stanisławowie, dnia 16 czerwca 1936. 


2157K 


ROZMAITE. 


IV. E. 174/36. Obwieszczenie. Sad grodz- 
ki zamicjski we Lwowie Oddział IV. w 
osobie sędziego grodzkiego Józefa Piotro= 
wicza w sprawie egzekucyjnej Zakladu Uz 
bezpieczeń Pracowników umysłowych obe- 
cnie Zakład Ubezpieczeń Społecznych w 
Warszawie jako ustawowy zarządca fun- 
duszu ubezpieczenia emerytalnego pra- 
cowników umysłowych, przeciwko Krajoz 
wemu Zakładowi dla przemysłu fabryczncz 
go „Rolindustria” S. A. we Lwowie w 
konkursie do rąk adw. Dr. Józcfa Wach- 
mana we Lwowie, uł. Trzeciego Maja o 
13.784 zł. 63 gr. w złocie zpn.. dotyczącej 
egzekucji z nieruchomości realności, skła- 
ającej się z pgr, lkat, 916/2, 917,1, 919/3 
i 921/1] położonej w Lewandówce plac Fa- 
bryczny obok fabryki „Metal“ naprzeciw 
tartaku „Alfa“, stanowiącej w całości właz 
sność dłużnika Krajowego Zakładu dla 
Frzemysłu Fabrycznego  „Rolindustria* S. 
A. w konkursie we Lwowie obj. whl. 1380 
ks. gr. gm. kat. Biłohorszcze wskutek wnio 
sku wierzyciela egzekucyjnego z dnia 4 
maja 1936 o dozwolenie odstąpienia od 
warunków ustawowych, na podstawie art. 
697 $ I pkt. 2 kpc. postanowił oznaczyć 
dłuższe terminy uiszczenia ceny nabycia, 
aniżeli oznaczone w warunkach ustawoz 
wych, a mianowicie uiszczenie ceny naby- 
cia nastąpi w ten sposób, po 1/3 część z 
ustawowemi odsetkami od dnia prz ybicia 
ma być uiszczona do jednego miesiąca, li- 
cząc od uprawomocnienia się przybicia, 
dalsza 1/3 część z takiemiż adsctkami do 
dwóch miesięcy, od uprawomocnienia się 


przybicia, zaś pozostała reszta z ustawo- 
wemi odsetkami i z potrąceniem rękojmi 
złożonej w gotowiźnie do trzech miesięcy 


po uprawomocnieniu się przybicia, 


Sąd grodzki zamiejski O. IV. 
We Lwowie, dnia 27 maja 1936. 2159 


W i S 


OGŁOSZENIA PRYWATNE. 
nuno 


Obwieszczenie 6 licytacji. 

Dyrekcja Akcyjnego 
tecznego we Lwowie, pl, Halicki 15, 
opierając się na rozporządzeniu Prez 
zydenta Rzeczypospolitej z dnia 27 
października 1932 Nr. 94, poz, 812 
DURP. ogłasza niniejszem, że celem 
Ściągnięcia zaległości i  resztującego 
kapitału zpn. z długoterminowych po- 
życzek hipotecznych przez Bank wy- 
danych, odbędzie się w obecności de- 
legata Dyrekcji w biurze notarjusza. 
p. Kazimierza Sokola we Lwowie, przy 
ul. Batorego 9 w dniu 31 lipca 1936, o 
godzinie dwunastej sprzedaż w dro: 
dze drugiej publicznej licytacji majęt- 
ności ziemskiej Babińce ad Krzywcze 
obj, wyk. hipot. 35. ks, gr. dla w. pos. 
Sądu Okręgowego w Czortkowie, sta» 
nowiącej własność Jakóba Romaszka» 
na Mikołajewicza z wyłączeniem par- 
cel gruntowych lkat, 1523/2 do 1523/4, 
1782/1 do 1782/20, 1482, 1483, 87, 362, 


Banku Hipo- 


708, 1326, 1525/2 do 1525/6, 152518, 
1776/2 do 1776/16, 1776/18, 2217/1 do 
2217/16, 1488/1, 1488/2, 1327/1 do 


1327/16, 1297/6, 1526/3 do 1526/6 i parc. 
bud. lkat. 58. Cena wywołania wyno- 
si zł. 302.000, zaś rękojmia zł. 185.000. 


W miarę zgłoszenia należności prze- 
widzianych w art. 7 ust. 5 i art. 49 po- 
wołanego Rozporządzenia, tak cena 
wywołania, jak i rękojmia będą odpo- 
wiednio podwyższone na terminie lie 
cytacyjnym, 

Podstawą licytacji będą warunki lie 
cytacyjne, ustanowione wyżej powo- 
łanem Rozporządzeniem. 


Prawa osób trzecich nie będą prze- 
szkodą licytacji i nabywca uzyska pra 
wo własności, o ile te osoby najpóź- 
niej na licytacji, jednakowoż przed 
wezwaniem do czynienia postąpień nie 
wyklażą, iż wniosły pozew o zwolnie- 
nie całej nieruchomości lub jej części 
od egzekucji i że uzyskały zawieszenie 
postępowania. egzekucyjnego. 


Akty postępowania egzekucyjnego 
można przeglądać w Akcyjnym Ban- 
ku Hipotecznym we Lwowie pl. Hali- 
cki 15, codziennie z wyjątkiem niedziel 
i świąt, w godzinach od 9ztej do 13-tej, 
zaś w ostatnich trzech dniach przed 
terminem licytacyjnym w  kancelarji 
wyżej wymienionego notarjusza w go- 
dzinach urzędowych. 


Zamierzający licytować mogą w cią- 
gu ostatnich siedmiu dni przed licyta- 
cją oglądać nieruchomość codziennie 
od godziny 8 do 18 z wyjątkiem nie- 
dziel i świąt. 


Lwów, dnia 24 czerwca 1936 r. 


2155 Akcyjny Bank Hipoteczny. 
UNEJ Ea skradzioną legityma- 
cję Nr. wydaną przez gimnazjum im. 
ao. na nazwisko Marja Tendleró- 
wna. 2156 
— 


Z drukarni „Słowa Polskiego" Lwów, Zimozowicza 15. 
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